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HYMN NARODOWY POLSKI DŻENTELMENI 
NIEMIECKIEJ. PRZEWAGA POLAKÓW. — 


NIEPRZYTOMNY GRACZ POLSKI. STRZAŁ NIEMIECKI W OSTATNIEJ MINUCIE, 


Berlin, 3 grudnia, (PAT). Na wielkim spor- 
towym stadjonie w Berlinie rozegrany został 
dzisiaj po raz pierwszy międzypaństwowy mecz 
piłkarski Polska — Niemcy . Oibrzymi stadjon 
był wypelniony do ostatniego miejsca przez 
50.060 widzów. Na trybunie honorowej znaj- 
dował się ze strony polskiej poseł R. P. w 
Bezlinie Lipski w otoczeniu członków posel- 


gi przeciwnika, a nawet przeprowadzają jeden 
niebezpieczny atak zakończony  niecelnym 
strzałem Paznurka. W 10-mimucię Wodarz 
marnuje znów bardzo dogodny moment pod 
tłramką niemiecką. W 5 minut później Matjas 
strzelił nienchronnie głową w górny rég, «e 
bramkarz niemiecki Jacob ratuje. Od 20 mi- 
nuty Niemcy dochodzą do głosu i do końca 


TELEFONY: REDAKCJA Nr. 101-90, 


stwa konsui generalny R. P. Gawroński i in. pierwszej połowy mają lekką przewagę nie 
Ze strony niemieckiej na mecz przybyli: mni- wyzyskanz jednak cyfrowo. Po zmianie ptl 
ster propagandy Gocbeis, szej gabinetu mini- , rozpoczynają grę Niemey. przaprowadzając 
stra Reichswehry Reichenau, przewodniczęcy | kilka niebezpiecznych ataków. Polacy jednak 
niemieckiego komitetu olimpijskiego Levad, czybko otrząsają się z chwilowej przewagi 
zarząd niemieckiego zwiazku pilki nożnej itd. przeciwnika i przez całą pół godzinę inicjują 
Stadjon udekorowany był sztandarami © niemal wszystkie akcje. 
barwach polskich i niemieckich oraz zielenią. | W następnych mirutach przewaga Polaków 
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CHORZÓW I MOŚCICE SPRZEDAJĄ KARBID : 


Katowice, 3 grudnia. (PAT). Jak się do 
wiadnjemy, Ziednoczone Fabryki Związków 
Azotowych w Chorzowie i Mościcach rezpo: 
częły sprzedaż karbidu, który dotychczas był 
sprzedawany przez centralne biuro karhidowe, 


KS. NUNCJUSZ MARMAGGI U OJCA ŚW. 


Rzym, 3 grudnia (PAT). Ojciec święty przy- | 


ja} na dłuższej audjencji nuncjusza papieskie- 
go w„Warszawie msgr. Marmaggi'ego. 


Zuchwały rabunek 


Bydgoszcz, 3 grudnia (PAT) Wczoraj o go- 
dzinie 1750 dokonano napadn na Zofje Zarem- 
biankę, kasjerkę hurtowni tytoniowej Związku 
Stowarzyszeń Ociemniałych Żonierzy, która 
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[eż bilonie), Bandyci podeszli do woźnego i wyf- 
| wali mu torbę z pieniędzmi, uciekając w nie- 
znanym kierunku. Wypadek ten miał miejsce 


Ina ulicy Dworcowej. Złodzej po skradzeniu tor- 


Pogoda była piękna słoneczna przy 5-cio stop- 
niowym mrozie. Boisko twarde i śliskie, co 
było dla nas nieco niewygodne. Między tłu- 
mami znajdowała się również kolonja poleka 
w liczbie około 2.000 osób. Punktualnie o go-| 
dzinie 2-ej na boisko wyhieg'a polska druży- | 
na witana hurzliwemi oklaskami. Orkiestra S. 


staje się ogromna, Bramka niemiecka jest oblę- 
żona i znajduje się w ciągłem niebezpieczeń- 
stwie. Niemcy ograniczają się jedynie do obro- 
ny. Dwutysięczną kolonja polska dopinguje na 
szą drużynę okrzykami, mimo to wyrik meczu 
ciągle jest hezbramkowy. W pewnej chwili Mar 
tyna zostaje poważnie kontuzjowany i traci 


S. odegrała kymn narodowy polski, którego to przytomność. Sanitarjusze chcą go nawet znieść |, 


ny po raz pierwszy kyły słyszane na stadjo- z boiska, ale po odzyskaniu przytomności Mar- 
nie w Berlinie. Olbrzymie tłumy widzów wsta- | tyna odtrąca sanitarjuszy i pozostaje do końca 
ją z miejsc a wieln sałutowało podniesieniem, na boisku. 


|niosła wraz z wOźnym pieniądze w sumie 20 by z pieniędzmi dał strzał i znikł wśród tłumu. 
tysięcy złotych (15 tys. w banknotach į 5 tys., Policja zarządziła pościg. 


_Litwinow w R i 
IELWINRO ZY MARIO, 

‘Rzym, 3. 12. (PAT). Przybył tn wczoraj ko- | bezpośrednio ltalji i ZSRR.  Rozpstrywano 

miszrz ludowy spraw zagranicznych Litwinow | możliwość poprawy: ogólnej sytuacji politycz- 


i udał się wprost do ambasady sowieckiej, Dziż|nej w duchn paktu przyjażni włosko-sowiec- 
w południe Litwinow był przyjęty przez Musso | kiego zawartego niedawno. Obaj mężowie sta 


reki do góry. Wogóle należy podkreślić nie.“ 
zwykle wzorowe i dżentelmeńskie zachowanie 
się publiczności niemieckiej przez caly Czas 
meczu. W chwilę później na boisku znajdnie 
się i drużyna niemiecka witana bardzo burzli- 
wie. Orkiestra odegrała hymn narodowy nie- 
miecki. a następnie kapitan drużyny polskiej 
Bułanow wita sie z kapitanem drużyny nie- 
mieckiej. wręczając mu kwiaty. 

Pierwszą niebezpieczną sytuację pod pram- 
ką niemiecką stwarzają Polacy już w 5-tej 
minucie. Prawoskrzydłowy Leket przebija się 
przez obronę Polaków ale strzał jego jest za 
wysoki. Polacy powoli otrząsają się z przewa- 


Warszawa, 3, 12. (PAT). Wczoraj w godzi- 
nach popołudniowych odbyło się pod „przewod- 
nictwem p. premiera J. Jędrzejewicza posiedze 
mie Komitetu Ekonomicznego Ministrów, na 
którem po omówieniu szeregu spraw bieżących 
ustalono plan zakupów podkładów kolejowych 
dla polskich kolei państwowych w r. 1934, przy 


nada- 


LJ a E L4 a 
Więcej ostrożności przy 
waniu orderów. 
Swego czasu praca szeroko zajmowała się 
sprawą b. komisarza Kasy Chorych we Lwo- 
wia J. Nadziei, adw. z Rzeszowa, któ- 
remu socjalistyczny lwowski „Dziennik Ia- 
dowy” oraz krakowski „Naprzód? zarzuciły, 
że za czasów austrjackich pozostawał na 
usługach wywiadu austriackiego. Nadzieja po- 
ciągnał pisma do odpowiedzialności sądowej, 
proces jednak przegrał, gdyż pozwane dzien- 
niki dowód prawdy przeprowadziły. Pomimo 
to p. Nadzieja otrzymał na 11 listopada krzyż 
niepodległości. Wywołało to zrozumiałe wra- 
żenie. Obecnie kapituła krzyża niepodległości 
wszczęła dochodzenia, w jaki sposób Nadzieja 
otrzymał odznaczenie. Podobny wypadek za- 
chodzi z niejakim Weinbachem z Rzeszowa, 
który również został odznaczony krzyżem 
niepodległości. Prokurator S, Okr. w RZC5zo- 
wie otrzymał przeciwko H. Weinbachowi do- 
niesienie karne o wprowadzenie w hłąd kap'- 
tyłu krzyża i medalu niepodległości, a podnie- 
sione swego Czasu przeciw J. Nadziei zarzuty 
są przedmiotem skrupułatnych dochodzeń. — 
WF sprawie powyższych dwóch spraw pze 
prowadzał badania w Rzeszowie dr. Wł. Dzia- 
dosz, dyrektor Biura Sejmowego w towarzy- 
stwie kierownika biura kapituły krzyża i me- 

dalu niepodległości kpt. Sakowskiego, 


W następnych 5 minutach gra staje się bar- 
dziej wyrównana, Część publicziości opuszcza 
boisko sądząc, że wynik nierozstrzygnięty po- 
zostanie do końwa, ale dosłownie w ostatniej 
minucie Rasselherg strzela nieuchronnie z 3 me 
trów bramkę tie do obrony, Wśród publiczno- 
ści niemieckiej zapanował niebywały entuziazm. 
Koledzy całują szczęśliwego gracza, któremu 
udalo się rozstrzygnąć mecz "a korzyść Nie- 
miec. Orkiestra gra niemiecki hymn narodowy. 
Ogólny wynik meczu brzmi 1:0 (0:0). Wynik 
ten jest dla nas bardzo zaszczytny. Niemcy 
okazują się mniej groźni niż sobie wyobrażano. 

—— 


Komisja dia polityki cukrowej 


ięto do wiadomości zasady umowy handłowej 
z Holandją, wysłuchano referatu w sprawie sy- 
tuacji w przemyśle cukrowym i celem ustalenia 
w obeencj sytuacji gospodarczej wytycznych 
polityki cukrowej — powołano specjalną ko- 
misję przy prezesie Rady Ministrów z udziałem 
zainteresowanych ministerstw. 


Z ŻYCIA POLITYCZNEGO, 


P. minister spraw zagranicznych Beck 
przyjął w sobotę ks. kardynała prymasa 
Hlonda. 


W dniu 30 listopada na mocy wymiany 
zdań między rządem polskim a niemieckim 
przedłużono do 1 grudnia br. porozumienie, że 
towary niemieckie niepodpadające pod polską 
taryfę maksymalną, clone będą przy imporcie 
do Polski według drugiej kolumny taryfy cel- 
nej, oraz, że w tym samym czasie rząd nie- 
miecki nie wyda w stosunku do importu z 
Polski żadnych zarządzeń specjalnych. 


ANTYSEMICKIE WYSTAPIENIA STUDEN- 
TÓW WĘGIER. 
Budapeszt, (PAT). Uzbrojeni w pałki stu- 


liniego. 

Szef rządu włoskiego i Litwinow omówili 
zagadnienia polityki zagranicznej, zatrzymując 
się w szczególności na sprawach, dotyczących 


mi. uznali, iż naieży w jak najkrótszym czasie 
dokonać wymiany dokumentów ratylikacyj- 


nych. Rozmowa obu mężów stanu hyła długa 
i serdeczna. 


Ostatni tydzień przedwybarczy 


W ub. sobotę minął termin przegładania list 
wyborców do rady miejskiej w Krakowie i zgła , 
szania reklamacji. Kto nie zdobył się na tyle | 
starauności, by skontrolować umieszczonie swe | 
go nazwiska na liście. może być sarażonym na 
to, że w dniu wyborów nie będzie miał prawa | 
oddania głosu. W niektórych okręgach zgło-; 
szono stosunkowo bardzo dużą ilość reklamacji 
a komisje okręgowe musiały intensywnie pra- 
cewać przez cały okres reklamacyjny. Okazało 
się bowiem, że niektórzy Komisarze spisowi | 
niedość starannie obeszli swe okręgi, upraszcza | 
jąc sobie pracę przez wypełnienie list wybor- 
ców wyłącznie na podstawie kartek meldunko- 
wych. 

Ożywioną pracę miała wczoraj także.i głó- 
wna komisja wyborcza, która w ciągu niedzieli 
rozsyłała pełnomocnikom list zawiadomienia o 
usterkach w podpisach na listach, które to bra- 
ki muszą być dziś, tj. w poniedziałek uzupeł- 
nione pod grożbą usieważnienia danej listy. Po 
ukończeniu tych czynności nastąpi definitywne 
ustalenie i oficjalne ogłoszenie list kandydatów 
przez główną komisję. 

Wchodzimy w ten sposób w ostatni tydzień 
przedwyborczy w Krakowie. Poszczególne ugru | 
powania wykazują też wzmożoną aktywność, ' 
odbywają się i zapowiedziane są liczne zebra-! 
nia agitacyjne. Nie brak też odezw i deklaracji 
różnych stowarzyszeń nawolujących do głoso- 
wania na poszczególne listy. Odezwę taką wy- 
dało m. in. krakowskie Zrzeszenie Sędziów i 
Prokuratorów. Odezwa podkreśla m. in., że do 
rady winni wejść ludzie godni ze wszech miar 
stanowiska, jakie ma im być powierzone, owix- 
ni miłością dla miasta į chęcią służenia mu 


denci wtargnęli do kliniki uniwersytetu w Sze-| ofiarnie, znający doskonale jego potrzeby, obda 
gedynie i zażądali od studentów-Żydćw Opnsz- | rzemi inteligencją, pozwalającą im oceniać rze- 
czenia kliniki. Część studentćw stawiła opór, czy z należytym krytycyzmem. ludzie, uwzględ 
wskutek czego wywiązała się walka, w której niający nie interesy jednego stanu czy zawodu. 
pobito dość ciężko kilkunastu studentów Ży- ale ogółu mieszkańców. ..Bąędąc przeto powo 
dów. Podobne zajścia miały miejsce w Instytu- łani — brzmi odezwa -— do neżynienia użytku 
cie farmakalocieznym, skad nrzemocą ustw*no | z przysługujących nam ustwowo praw wybor-, 


'|żydów. Wskutek wystąpień antyżydowskich czych i pragnąc. hy z wyboru do rady miej 


budapeszteńska szkoła przemysłn artystyczne-, skiej weszli najlepsi, nie możemy w tej ważnej 
go została zamkn'eta. W okaw'e demonstracyj | chwili pozostać bierni”. Jak wyniag. z whwaiy 
studenckich policja wydała zakaz wystawiania; Zrzeszenia powziętcj w dniu 23 ub. m. Zrzesze- 
dramatu, pesładającego charakter  filożydow-| nie poprze Bezportyjny Blok Pracy Gospodar 


skl, który jest grany w łednym z teatrów bu- czej. l f 3 
dapeszteńskich. + Uwagi społeczeństwa polskiego nie powiw 


tyo ujść stanowisko, jakie wobec obecnych wy» 
borów samorządowych zajmują żydzi, Charak- 


ı teryzuje je wymownie artykuł wstępny ostatnie 


go numeru ejonistycznej „Chwili“. Czytamy 
tam m. Ìn.: ..Zhyt dużo spraw wiąże się ze sa- 
morządem miejskim, by ludność żydowska mo- 
gla niedoceniać wagi nadchodzących wyborów, 
Ckodzilo nam w pierwszym rzędzie o Stworze- 
nie siltego, jednolitego frontu żydowskiego, 
któryby mógł nazewnątrz skutecznie przepro- 
wadzić postulat należytej reprezentacji, orar 
należytego udziału w zarządaci! miejskich. W 
tym celu gotowiśmy byli wejść wszędzie w po- 
rozumienie ze wszystkiemi ugrupowaniami ży- 
dowskiemi, reprezentującemi jakąkolwiek sile 


| Ib wartość społeczną Jako platformę poroza- 


mienia wysunęliśmy jedynie solidarność żydow- 
ską i zasadnicze postulaty Obrony interesów 
ludności żydowskiej”. 

Uwagi „Chwili“ odnoszą sie wprawdzie prze 
dewszystkiem do wyborów w Małopolsce wscho 
dniej, ale wiadomą jest rzeczą, że i na naszym 
terenie żydzi rezygnują w momencie wyhorów 
zę wszelkich antagonizmów dzielących poszeze 
gólne ich ugrupowania, byle tylko w imię soli- 
darności. postawić jak najsilniej żydowski stan 
posiadania we wszystkich dziedzinach życia pu 
blicznego. O tem należy pamiętać. 

Ma a 
KONFISKATA KAUCYJ WITOSA. LIEBER- 
MANA I INNYCH. 


Prokurator Sadu Okr. w Warszawie wystą- 
pił do Sądn Okr. z wnioskiem konfiskaty kau- 
cyj złożanych w swoim czasie przez więźniów 
hrzeskich Witosa. Liehermana, Kiernika, Pra- 
gera į Bagińskiego wobec tego, Że nie stawili 
Sie celem odtycia kary, zapadłej na mocy Wwy- 
roku w procesie Centrolewu. Konfiskacie na 
rzecz skarbu państwa ulegnie suma ok. 15 
tysięcy zł, bowiem wymienieni skazani pozo- 
stawali na wolności za kaucją po 3.000 zł. 
Pierwotnie kancja wynosiła po 10.000 zł., lub 
też po FOCO. została jednak później obniżona. 


UKONSTYTUOWANIE SIĘ LWOWSKIEJ 
RADY ADWCKACKIEJ. 

W sobotę odbylo się we Lwowie konstytu- 
ujące zebranie rady adwokackiej wybranej 
ostatnio. Dziekanem żostaż dr. Zdz, Stankie- 
iez, wicedziekanem dr. Mojżesz Dogilewski, 
sekretarzem dr. Jan Kmicikiewicz, skarhni- 
kiem dr. Bron. Geist. 


„GŁOS NARODU“ z dnia 4-go grudnia 1933 
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ro Krakowie. trybie życia ete, każdej osoby w kraju i zagranicą — istniejące od 1887 r 
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„wa! Poświęcenie Bursy im. św. Stanisława Kostki 


ZDERZENIE SIĘ AUT. Dnia 2 
Wójcik z Myślenie prowadząc auto ciężarowe M... | SAEMI | d 
najechał na ulicy Prądnickiej na autolorożke, DLA MŁODZIEŻY SZKÓL ŚREDNICH W KRAKOWIE. 


wskutek czego przy autodorożce została rozbij- Wezoraj w niedzielę, odbyło się uroczyste po- |lożono nietylko dzięki ofiarności jednostek. 
ta przednia szyba, oraz laternia. złamany resor| święcenie Enrsy im. św. Stanislawa Kostki | ale głównie dzięki zapałowi i poświęceniu 
i zagięty wachlarz. Szkoda wynosi około 1000|przy ulicy Jielelów w Krakowie, Uroczystość | uczniów gimnazjum HI im. Sobieskiego w 


Krakowie. Rzucone basło uruchomienia Bursy 
podjęli oni ochoczo i przez szereg imprez, po- 
ranków, koncertów i przedstawień filmowych 
wytrwale gromadzili fundusze na gmach. 

Po tem przemówieuin edl:yla się wbijanie 
gwoździ do tablicy pamiątkowej. s nastepnie 
podwieczorek dla wychowanków Pursy, chú- 
ru i orkiestry. która wykonała szereg utwo- 


zł Wypadku w Iuiz'aen nie było. zeramadziia licznych przedstawicieli wladz 
EPILOG BÓJKI. Dnia 2 bm. wezwane zo-|i zaproszonych wości. Poświęcenia dokonał ks. 
stało pogotowie ratunkowe do Piotra Drąga,|metropoliia Sapieha; wśród obecnych zauwa- 
(nl. Gumniska 6) który w czasie bćjki z Kaz. |żyliśmy: p. wojewode Kwaśniewskiego z mal- 
Frasiem zostal pukłuty nożem, Drava przewie-|żonką ks. prałata Kuliga, ks inintata Kuli- 
ziono do szpitala św. Łazarza w stanie niegroż-|nowskiego, ks. rektora Michalskiego, prezesa 
laby Skarbowej p. Gzegera, ` przedstawiciela 
Kuratorjnm p.płiacz. Bryde, ks. prepozyta 
Niemczewskiego, p. Stan. Burtana, dyr. Solec- | rów. 
kiego, przedstawiciela Krakowskiej Dyrekcji Od p. prez. Rychłowskiej i kierow. Bur- 
Kolejowej, ks. Kuznowicza, ks. prof. dr. Meu-|sy p. Dziewanowskiego uzyskaliśmy kijka in- 
sa, wicle pań z Kat. Zw. Polek z p. prezeso- |formacyj. Bursa mieściła "sie początkowo w 
twą Rychłowską na czele i w. in. „domn egipskim” przy ulicy Retoryka af0, a 
Aktu poświecenia Bursy dokonał ks, me-|w sierpnia br. przeniesiona ją do nowozaku- 
tropolita Sapicha, wygłaszając przytem oko- |piopego domu przy ulicy Helelów. Przebywa 
licznościowe przemówienie. Dzięki usilnym | tu 25 eimnazjalistów: mieszkania wraz Z utrzy 
i długoletnim staraniom Komitetu pań Kat. |maniem wynosi 65 złotych od osoby. dla stu- 
Zw. Polek. dzięki zapobicęliwości p. prez.|dentów gimnazjum Sobieskiego — GM zł. Bur- 
Rychlowskiej i energji ks. prof. dr, Menusa za-|sa. może pomieścić 30 wychowanków. Nowy 
i kupiono ten dom i przeznaczono go na Rur-|dom kosztował 80.000 zl. z tego 50.000 zł. 
chę lat 24. i Lastowskiego St. lat 23. za wla- | se dla niczamożnej młodzieży gimnazjalnej. —lzapłacono gotówką. Dom po zakupieniu ol- 
manie wnocy z dnia 1 na 2 bm. do sklepu |mówił ks. Metropolita. „Wychowankowie Bur- | świeżono A dóstosowiiai do nT RU 
Reginy Schar? przy pl. Acain k aa aaa sy znajdnją tu nietylko dach nad głową. ale | Vłodzież czuje się tutaj dobrze, | mosklisą 
t e gni I BRA ta na. M NĄ 
L A X 3 glos ks. prof. dr. Meus, Nowej placówce Kat. Zw. Połek życzymy 
dowanemn. który podziękował ks. Motropolicie i gościom | pomyślności. IG Ah 
S GEÓNO z2 przybycie. poczem podkreślił. że Burse za- 


ZAWTANOWIENTA ! KOWINITKATY. | = 
ZEBRANIE POL. TOW. PRZYRODNIKÓW S TESSA DEEST TREC RaZ EE M aA IIE 
piątku 1-g0 b. m. w teatrze „„UCIECHĄ< 


odbędzie się we wtorek 5 bm. o godz. 18.15 | 
Najpopularnicjsza artystka Amer yki słynna odtwórczyni „Madamo Butierfly* 


Ww sali Zakłe du Min 
- -2 


11, Hip. Zebranie poświęcone jest polskiemu $ 
wionego uroku ! 
Dramat sensacyjny wg. scenatju- 


morzu. 
H ; 
| mę il i cy sza VINY DELMAR. Reżyserował: 


nym. 

KRADZIEŻ Z MIESZKANIA. Janina Szczu 
rowska urzędniczka prywatna, zam. przy ul. 
św. Jana 20. zelosiła. .że dnia 2 grudnia mig- 
dzy godz. 8 a 11 kraziono jej w niewyjaśnio- 
ny sposób z zamkniętego mieszkania 2 pier- 
ścionki wartości 500 zł. 

ZŁODZIEJ NA STRYCHU. W. Wieczorek zgło 
sił że w nocy z 1 na 2 bm. dostał się nicznany 
sprawca na strych jego domu przy ul. Szkol- 
nej 4, i skradł na szkodę lokatorów bieliznę 
wartości 340 zł. dochodzenia w toku. 

SKRADZIONO GRZYBY WARTOŚCI 3 
TYSIĄCE ZŁ. Policja zatrzymała J. Warze- 


e aae 


kodzielniczej przy ulicy Skarbowej 2. Przyby-|$ 
wajcie na miłą. niezwykle urozmaiconą zabawę |$ 


pełną wzruszeń i radości. 


dnia 5 bm. o godz. 5 popoł. oczekuje was 
Św. Mikołaj w gmachu Zw. Młodz. Przem. i Pe- 
stępuje GEORGE RAFT z powodu 
podobieństwa 7 zwany 


BACZNOŚĆ DZIECI! Jutro t. j. we wtorek $ 
MARTON GERING. Ponadto wy- 
14 wielkiego 


——" 
REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO |Ñ następcą Valentina. 
Poniedziałek: ..Cyganerja" (Gość. wystąpią | ESEE STW ERZISZÓET Z VEREIS Z EEEN 
Ada Sari i N. Ardelli). i 
Wtorek: .Człowiek z teką“. SEE E eotea 


Środa 6. XII. „Człowiek z teką“. 
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 


ŚWIT: Serce włóczegi (Al. Jolson). 
WANDA: „Serce olbrzyma“ (Wallace Ber- 


Stary dziad co był kutwą, nieznośnym zrzędą, przechernikiem 
| U Rothego przekonał się, że można być słodkim, ch:ć piernikiem. 


Fabryka pierników ANTONI ROTHE, “raków ulica Sławkosska L. 20. 


EE 0 Z = 
ar USGAN TE = 


ry) 
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UCIECHA: ..Odmęt ulicy* (Sylwia Sydney). 
APOLLO: „Rozkoszne kłopoty“ (Maurive 
Chevalier). 

SZTUKA: Pokusy miłości (Nancy Carrol) 

ADRIA: Dziesiąty kochanek (Anny Ondra). 

ATLANTIC: Sabra (film polski egzotyczny) 

SŁOŃCE: „Szatan zazdrości“. W gł. soli: 
Tallinie Bankhead, Gary Cooper 

PROMIEŃ: „Śpiew — całus — dziewczyna” 
w roli gł. Gustaw Fróhiich i Marta Eggerth. 

KINO DOMU ŻOŁNIERZA. Od 4 do'7 bm. 
tim pt. „Amerykańska tragedja*, W rolach 
głównych: Phillips Holmee. Sylvia Sidney. 
ck CJ 


Ubiory w kompozycjach 
płaskorzeźb ołtarza Marjackiego. 


CIEKAWE PRACE. PRZEDSTAWIONO KOMISJI HISTORJI SZTUKI POL. AKADEMJI 
UMIEJĘTNOŚCI. | i 


Na posiedzenia Komisji Tlistorji Sztuki P. Ukiory postaci w ołtarzu Macjackim można 
Akademji Umicjętności w dmim 23 i 30 listopa- | podzielić na trzy grupy. Pierwszą tworzą stroje 
da br. pod przew. prof. J. Pagaczewskiego Dr. | zgodne z modą wieku XV-go, druga ubiory na- 


w kompozycjach płaskorzeżb ołtarza Marjat- typie wschodnim. 


7 TEATRU MIEJSKIEGO IM. J. SŁOWAC| kiego na tle zabytków wieku XV-go. 
KIEGO. Dzisiaj w poniedziałek o godz. 8 wie- 
czorem dana będzie opera G. Pucciniego Cy- 
ganerja“, w opracowaniu muzycznem dyr. Bol. 
Wallek-Walewskiego. w reżyserji Stef. Roma- 


gripy, tj. znanych z mody w. XV.. wszystkie 


ZAL READER AEAEE 5 EEE ET — 7 y s a BĘ e 
se > * | szczególy znajdujemy najpierw w dzielach sztu- 


stćw krakowskiej opery pp: Kisielewskiej, St.| wszystkich środowiskach arivstycznych Nic- 


nowskiego. W operze tej wystąpią gościnnie. Romanowskiego, Mazanka, Mazurka, Syroczew | wiee i w zabytkach polskich. W nbiorach współ 
Ada Zari i Norberto Ardelli w otoczenin arty- skiego i Woźniaka. czesnych pracy nad ołtarzem Macjackim. lub; 
- nieco wcześniejszych, które widzimy na. plasko 

E rzeżbach i małych figurkach nstawionych na fi 

łarkach ołtarza, są widoczne cechy pochodze- 


nia z wielkich ognisk mody, jakiemi była Fran- 
cja, a szczególnie Flandrja pod rządsmi ksią- 


WEZ) WOS 
x T 
Sc w teatrze świetlnym 
: aiai eż . F - aae e m a a wm ro 


Sensacja — Humor — Emocja — Napięcie — Śmiech. 
Fascynujący film pełen prawdziwego realizmu życiowego. Porrwające potegą wrażeń, 


rewelacyjne arcydzieło walk ludzkich 
Wallace Seery 7 „zapro zza Karen Morley wione; zony NiCad GOrtEZ k i 


Odwieczna pieśń. W rolach głównych: 
o gołębiem Bercu 


Bziź i codziennie RA PA 
pa = ZĘ c Es KDY Sai 


Żąt burgudzkich. Moda burguadzka w XV W.. 
zwłaszcza z bogatych miast Flandrji, przecho- 
dziła do wszystkich krajów Europy, przyjmo- 
wala się z malemi odmianami w szezegółach 
i z niewielkiem opóźnieniem. Potwierdza to ze- 
stawienie zabytków sztuki z różnych środowisk 
artystycznych. 

| W grupie ubiorów postaci ołtarza Marjac- 
z motywami fantastycznemi, któremi ar- 


tyści średniowieczni starali sie zaznaczyć odle- 
gło wieki i wschód, jako miejsce akcji, widać 
pochodzenie strojów z dzieł mistrzów Ilamandz- 
kich. Jak wykazały badania francuskie, wielcy 
artyści tlamandzcy i framenscy wzorowali się 
na wspaniałej inscenizacji i wystawie kostju- 
mowej misterjów religijnych. Promieniowanie 
sztuki flamandzkiej w SV. przyczyniło się do 
rozpowszechnienia tych strojów w dziełach sztu 
ki, maśladowano je bowiem wraz ze szczegóła- 
mi komnozycji w innych krajseh Europy. 

ubiorów 


Wallace Beery niezapomniany „Czemp* dał światu w tym obrazie nowe arcydzieło. Jeszcz 
w żadnym filmie nie kazał się on tak śmiać serdecznie, tak wzruszać i tak zachwycać swo 
niezwykłą koncertową grą iak w tym wielkim obrazie. Ponadto w programie najnowszy i 
codnik dźw'ękowy. Początek seansów o g. 5, 7. %10, w niedzielę i świeta od godziny 3 px 


Sala dobrze ogrzana Program Nr. 11. 


W poniedziałek dnia 4 grudnia o godzinie 3 po poludniu. 


14 lipe a reż Rene Mare ceny wiojsc od 50 gr. 


Ostatnia, najmniej liczną grupę 


ki flxmandzkiej i francuskiej, a następnie wei 
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tworzą plaszcze męskie, z naszytemi na przo- 
dzie taśmami, t. zw. potrzebami, Zaznacza się 
tn podobieństwo do strojów perskich z XIV 
i XV w. oraz do tureckich. Strojo te występują 
w ołtarzu przeważnie bez fantastycznych do- 
datków, co nasuwa przypuszczenie, że przejęto 
je z najbliższego otoczenia, Wzmianki w pol- 
skich źródłach ówczesnych podkreślają wpły- 
wy wschodnie na naszą kulturę, Ubiory toro 
typu mogły się do Polski dostać z Węgier luh 
Litwy, a ponieważ widzimy je w Polsce i póń- 
niej, w XVI i XVII w., przeto ckazy odtworzo- 
ne w ołtarzu Marjackim można uważać za po- 
czątek tej, na wzorach wschodnich opartej 
mody. 


Nasięjmie na posiedzeniu odbytem dnia 20 
listopada Dr. Krystyna Sirko przedstawiła pra- 
cę pt. Fortal i drzwi dawnego ratusza krakow- 

| skiego. W tym kamiennym renesansowym por- 
talu. pochodzącym z Izby Pańskiej dawnego ra 
| tusza krukowskicgo, a obecnie znajdującym 
z wraz z należącomi doń drewnianemi, in- 


tarsją ozdobionemi drzwiami, w jednej z sal 
Bibljoteki Jawiellońskiej. autorka stwierdza 


przedewszystkicm formy zaczerpnięte ze sztuki 
nideriandzkiej, a mianowicie z „wzorów“ Vre- 
demana de Vries. Występują one obok form ra- 
czej krakowskich. jak woluty szczytu portali 
oraz wpływów południowo-nicinieckich. które 
przejawiły się w infarsjowanych wazach z kwia 
tami, Zarówno drzwi. jak i portal pochodzą z 
roku 1593. „Wzory Vredemana de Vries, wy- 
dawane serjami w latach 1580-00. znalazły 
się bardzo wezcśnie w Krakowie. Posiadał je 
znany tylko z doknmobtów z lat 1557—78 Jan 
Fraskstijn, iak o tem świadczy jego podpis na 
egzemplarza w Bibljeteee Jaciellońskiej, Naj- 
późniejsze ryciny z tego zdekomplotowanego 
egzemplarza pochodza z roku 1577. Frankstijn, 
architekt królewski. był z pochodzenia Niem- 
tem; oprócz robót dla dworu wykonywał także 
prace da miasta. Fakt. że w portalu i drzyiach 
z ratusza. a wiąc z budynsu miejskiego. widać 
wyrażnie zwiazek z „wzorami“ Vredomana da 
Vries, oraz ckoliezność, że Frumkxtijn. który 
pracował la miasta. wspomniane wzory” po- 
siadał pozwalają z zastrzeżeniem wysunąć do- 
mysi, że fen własnie architekt zaprojektował 
zarówno drzwi. jak i portal. Za wykonanie 
drzwi otrzymał zapiate stolarz Kalipa. Pewne 
objawy uiemczyzny w intarsjach drzwi truma- 
czyłvby sie niemieckiem pochodzeniem Frank- 
-tijna. 3 


Wkońcu Pr. Marie Jaroslawiacka Gasiorows 
Ska zanalizawala strone ikonoerafiezta i tech- 
niczną drzeworytów portretowych w dziele R. 
Paprockiego .Zwiereiadło Margrahstws Mo- 
rawskiego” wylanem w języku czoskim w Io- 
muńcu w r. 1-93. 


—————m— 


Fala mrozu. 


Mróz ścina? okazami ledu nasze miast, 
ezana znchwały zamach na uszy, nozy, ręce 
i nogi przechodniów Wczoraj rana zanotowano 


Ina mieście 11 stopui Celsj. mrezu: nad Wisłą 
| było — | stopui. Rzeką płyncła kra. Jeżeli mro- 


zy przeciągną się, Wisia stanie. Wieczćr mróz 
przybrał na sile. a sekundował mu mroźny 
wiatr. Wobec tego pamietać należy o zabez- 
pieczeniu się przed mażfwemi odmrożeniami. 


Tydz eń Adwentowy 
dla katalie"iej intelinencii. 
Krakowie 


stareniem Yke Katoliekiej w 


M. Gutkowska przedztawila pracę pt. Ubiory | wpół fantastyczne, trzecią wrcszcie okrycia 0 odhadzie się „Tydzioń Adwentowy“ dla inta- 
|eeneji katolickiej w dniach cd 9 do 15 grud- 


EA + ; cini łacznie W r: a © > 
| Wśród ubiorów, które należą do pierwszej |210 b: pwiącznie. W ramach iega tygadnia zo 


staną wygłoszone w kościele akademickim św. 
Anny konferencje religijne. mające na celu 
„oświetlić postać i znaczenie Chrystusa w ły- 
wem odniesieniu da celów i zadań życia ludz- 
kiego  Poruszone bodą tematy następujące: 


|Chrystus drogą do Poga. Chrystus Boski Na- 


uczycjiel w Kościele, Chrystus jako Zbawiciel 
1 Dawca nowego życia, Chrystus/wyzwalający 
dusze uwięzioną w (doczesności, Chrystus uświę- 
ca małżeństwo i rodzine, Chrystus a Cierpienie, 
Chrystus zbliża czlowieka do człowieka. 

Konferencje wygłosza kolejno: ks. prałat 
St. Maśliński. ks. dr, T. Madeja, ks. dr. Eugen. 
Król, O. Ronawentwa O. F. M.. ks. prof. U, J. 
Wladyslaw Wicher ks. rektor Godaczewski T. 
J. i ks. sunerjor Wilhelm Szymbor ©. M. 


AAAA 


Przy zamawianiu pejedynezych 

egzemplarzy „Głosu Narodu 

należy równocześnie nadesłać 

25 gr. ża każdy numer dzien- 

uika i opłatę poeztową 10 gr. 
od egzemovlarza. 
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Radio. 
Programy stacyj radjowych. 


Wtorek, 5 grudnia 1933. 
Kraków, (312.8) G. 7.00 Audycja = 


„GŁÓS NARODU" z dnia 4-go zradnia 1933 


Od sokoły dnia 25 zm. w kinoteatrze „APOLLO 
Najpopulerniejszy artysta Śwłata, słynny pieśniarz ulubieniec kobiet 


3 [m 
K A U RI b F l i EV AL | E R dziele humoru, werwy, flirtu, i wesołej piosenki p. t 


ROZKOSZNE KŁOPOTY 


Wysławowa pikznlna komedja, pełna ciekawych awant. miłosnych. Widowisko szampańskich 
zabaw, olbrzymiego przepychu pięknych kobiet mężczyzn i wymarzonych perypety'. Przemiła 
to arcydzieło pry, pięknai bajecznego humoru wzbudzi niewątpliwie zachwyt całego Krakowa 


zabłyśnie całą potęgą swego talenta w najnowszam arty- 


z Warszawy; 11.35 Program na dzień bieżący; 
11.40 Transmisja z Warszawy; 11.50 Wiado- 
mości bieżące; 11.57 Sygnał czasu, hejnał; 
12.05 Płyty; 12.80 Transmisja z Warszawy; 
15.25 Transmisja z Warszawy; 16.55 Recital 
fortepianowy: 17.25 Transmisja z Warszawy; 
11.50 Odczyt „Zapobieganie gruźlicy”; 18.00 
Transmisa z Warszawy; 18,55 Płyty; 19.00 
Program na dzień następny; 19.05 Skrzynka, 
techniczna; 19.20 Rozmaitości; 19.25 Transmi- 
sja z Warszawy. 

Lwów, (380.7) G.: 17.50 Chyiłka lwowskiej 
dyrekcji kolejowej; 18.35 Audycja jubilenszo- 
wa z Okazji 40-lecia pracy scenicznej |. Ber- 
skiego; 19.00 „Kluby w dawnej Polsce”. 


Uwaga: Dla P. P. Urzędników Wojskowych i Akademików za okazaniem legilymacji zniżki 
z MI miejsc, na I miejsca, z II mlejse na fotele. — Sala najlepiej ogrzana: 


Jubileusz „Przeglądu Powszechnego”, 


W styczniu 1SS4 r. ukazał się pierwszy |Umieszezał też studja, dające pozytywny wv- 


NIEDOŚGŁBNIONE 
OSTRZE 
do GOLENIA 


WSZĘDZIE DO NABYCIĄ 


BŁ. SAŁAD: KRAKÓW, Wiślna 6 
DROGERIA 


Śli, jakie skreśliliśmy powyżej, jaknajgorliwiej 
służyć budowania królestwa Bożego w społe- 
czeństwie polskiem*. 

Wielu czytelników ..Głosn Narodu zna do- 
brze „Przegl. Powszechny“ i wie dobrze, jak 
ogromne są jego zas'ugi. To też poprzestanie- 
my na stwierdzeniu, że „Przegiad Powszechny“ 
był chlubą piśmiennictwa katolickiego w Pols 


Warszawa, (1411.8) G.: ;..00 Sysnał czasu 
i piesi „Kiedy ranne wstają zorze”: 7.05 Gim- 
nastyka: 7.20 Płyty: 7.35 Dziennik poranny; 
7.40 D. c. muzyki z płyt: 7.52 Chwilka Gosno- 
darstwa Domowego: 1.55 Program na dzień 
bieżacy, 11.40 Przeglad prasy: 11.50 Życie 
arfystrczne stolicy: 11.57 Sygnał czasn hej 
nal: 12.05 Płvtv: 12.30 Dziennik poładriow 7; 
12.35 Wiadomości meteorologiczne: 12.88 Mu- 
zyka symfoniczna: 15.25 Wiadomości o eks- 
porcie nolskim; 15.30 Wiadomości sospodar- 
cze: 15.10 Zespół jazzowy; 16.25 Skrzynka 
P. K. O. 1640 Kącik językowy; 17.25 Arje i 
pieśni; 17.50 Ogólne zasady na kursach im. 
Staszica: 18.00 Odczyt „Teatr Nicpodlogiej 
Polski“: 18.20 Skrzynka mnzyczna: 18.35 PIY- 
ty; 19.00. Program na dzień nastepny; 19.05 
Rozmaitości, 19.25 Feljeton aktualny: 19.30 
Wiadomości sportowa; 19.47 Dziennik wieczo” 
nv; 20.00 „Córka pani Anget? — operetka; 
W przerwie miedzy 1 a 2 
Krzysztofa Arciszewskiego”: 22.15 Muzyka ta- 
neczna: 23.00 Wiadomości meteorologiczn.: 
i komunikat policyjny; 23.05 Dalszy ciąg mu 
zyki tanecznej. 

Katowice, (480.7) G.: 14.50 Pogawędki z 
dziećmi: 19.10 ..Poczja Bolesława Leśmiana". 


KANOTEA ZĘ 


t 
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terjalizmem. modernizmem. 


zeszyt „Przeglądu Powszechnego” bylo to w 
okresie pozytywnego liberalizmu. Warstwy 
wykształcone odnosiły się do reliyji obojętnie 
a nawet wrogo. O ..klerykaliźmie" mówiono z 
lekceważenien mb z vogarda i przepowiada- 
uc mn ryehly kcniec. Rozum, rzekonio sprzecz 
ny z wiam miał zatriwmiować mul ,.przesą- 
dami". To też nowemu miesiecznikawi. zało- 
żonemu przez ks. M. Morawskiego T. J.. nie 
przepowiadano dlugiego żywota. Tymczasem. 
ećż się stalo? Znikły różne wydawnietwa aka- 
tolickie. słach o nich zaginall a „Przegląd 
Powszechny* doczekał sią jubileuszu. Wyda- 
nym świeżo zeszyłom grudniowym zamyka 
wydawaijetwo 20-ty rok istnienia pisma, 


Ohszerny i bogaty w treść zeszyt. jubilen- 
szowy zawiera między innemi bilans półwie- 
kowej pracy .Przegladu Fowszrchnego” — 
A sporzadzony przez wyiinych wspólpracow- 


> aktem ..Przygody | ników pisma. 


Ks, Pastuszka przedstawił dorobek ..Prze- 
cladu Pow-zechnego” w dziedzinie filozośji i 
teologji. Dzis} filozoliczdy przedstawiał 810 
ilościowo i iakeśriowo bardzo poważnie. Ko- 
lejno walczył „Przegląd Powszechny“ < mæ 
socjaliamom ete. 

dl 
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literacką, wykazując, że na łamach ..przeglą- 


poetów polskich. Również w zakresie przekła- 


SB filozo a sce, Wielką rzadkościa nieiyliko w Polsce, ale 

Prof. Koneczny wykazal. i zagranicą jest micsiecznik na tek wysokim 
Powszechny” ożywił katolicki poziomie stojący, tak poważny w tonie i tre- 
na poli historji. Mnóstwo cennych, paurowych |ści. tak sprawiedliwy w ocenach i czujny ob- 
Ea KE W R Ma AL. o: serwator. jak „Przegląd Powszechny", Katoli- 
głośnych gacn ieh eN PE OE kro cka prasa codzienca nieraz korzystała z wska- 
n T BR AE sach zówek i mysli na jego łamach. rozwijanych. 
i o i z walił A Życzyć więc sobie należy. by w drugiem pel- 
o prawde. Ks. Urban nie wahał się zuzyć Bi BOBO AO 
ER" Inrandy m Volierrio Wfaczwsln=rsniei | 7 7 po DIBE ad AAA 2 lniej. | 
O prawdę historyczuą chadziła tu w słynnych zwiększył S pee przyjaciół i przodewa 
noi mikary ii „prawie św. “umislawa lub wsród pism katolickich. 


Skargi. 
Prof. ign, Czuma omówił dorobek ..Prze- 


gladu Powszechnego“ w dziedzinie spoleczno-|hika 26. Warunki prenumeraty są nawet 
pa czasy kryzysowe niezwykłe dogodne. Z: ż| 


(zł. rocznie, abonent otrzymuje 12 zeszyt w 


Jak poprzednio, tak i oheenia „Prze 
Powszechny“ wychodzi w Krakow$e, ul, Kep 


gospodarczej. Stwierdził, że pismo zawsze ży- 
wọ sie interezowało powemi prądami i zagad- 
nieniani gospodarczemi, oświetlając je ze sta-| Czyli zgórą 1500 stron druku. 


nowiską katolickiego. 
Prof. St. Pigoń zajął się działem historycz- 
no-literackim. Ogółem naliczył 370 rozpraw i 


Prosimy P. T. Akenentów 
jeckieh. Pisano głównie © literatn-|0 nadsyłanie rrevrumeraty za 


grudzień 


Równecześnie zwraełmy się 
P. Władysław Arcimowicz ocenił iwere ło wszystkieh abonentów za- 
legających z prenuszoratą z go- 

| page dy zadnej. rącem wezwaniem a Ńcacieii 
Na czele zeszytu, zamykającego rok jubi- miezwłoeznie zaległości wyrów- 


artykułów, napisanych przez 124 autorów, w 
tem 97 świec 
rze polskiej, ale nie brak także w rocznikach 
„Przeglądu“ cennych prac z historji literatury 
obcej, z dziedziny estetyki i metodyki history- 
czno-literackiej. 


du“ drukowało swe prace wielu wybitnych 


leuszowy, znajdujemy programowy artykuł | 


> 
Od czwartku dnia 30 listopada 1933 roku — Przebojowe arcydzieło p. t. nego redaktora, ksjdosiworó 
p E T. J., który wytaczając drogę na nowe 

, półwiecze pisze: 
S ge pe © e AM A L // © GH |. | „Czy i w jakiej mierze ..Przegląd Powszech- 
A ny“ przez te pół wieku istnienia oddał dobrą 
służbę Bogu i Jego Kościołowi, polskiemu na- 
rodowi, a od niedawna i polskiemu państwu, 
jego wiedzy i jego wszechstronnemu dobr: — 
lo tem niech sądzą inni. My sami w tej pować- 
nej rocznicy pólwiekowej pracy chcemy spoglą- 


Z gen- Niegdyś „„Spiewający Błazen“ później „Spiewaki 
jain Al Jolson em A badn itym razem stworzył fenomenalną postać 
beztroskiego włóczęgi, którego domem był park miejski. 


LA 


..a dachem niebo 


nać. 


Taniej niż za cenę 
BILETU I. KLASY 
możemy podróżować 
SAMOLOTAMI P. L. L. „LOT“ 


JÓZEF BIRKENMAJER. 


awalony me. 


SPISKOWCY. N 


CZĘŚĆ I, 
Orator. 


— Rzuciłbyś, u licha, te 
Pójdźmy Się przewietrzyć! 

Rada była dobra. T myśl i płuca potrzebowały 
orzeźwienia — dziś wiecej niż kiedykolwiek. Przez 
dwie godziny zgórą odbywał się vojny i pełen napre- 
żenia ~ meeting“, na który., 74 staraniom komisarza 
łedisza. spedzono Polaków jeńców z całego obozu 
berczowieckiceć: zgórą dwustu chłopa stłoczyło Się 
w jednej z izb barakowych. zwanej „salą teatralną". 
hy wysłuchać mowy towarzysza Łoskiego, przyby- 


kacapskie książki. 


łego właśnie z Jrkucka. Mowa ta, jako obraz sztuki 
krasomóweczej, istotnie warta była sluchania. Agitator 
miał głos wspaniały. metaliczny. 0 skali szerokiej: 
wysławiając się zawsze dobrą polszczyzną, mniał do- 
bierać wyrażeń wzmszających. tkliwych. kuszących. 
«wodzicielskich, to znów grzmieć nawałą dobitnych. 
jęłimych. piorunowych. targających duszą. okrzy- 
ków — to znów wszczepiać w .seree per5wazje niemal 
serdeczne — to wreszcie przekonywać mnyst konklu- 
zjami mądremi. pełnemi wyrachowania i logicznej 
przejrzystości. % dziwną intuicją odgadi (woże się 
zresztą wywiedział od ludzi zaulanych). jakie nastroje 
panują w naszem gronie — i 2 kunsztem nieporoówna- 
nym umiał trafiać jednocześnie do gustów, przekonań 
i orjentacyj (jakże rozbieżnych) każdego z uczestni- 
ków zebrania. Prawda, że przemówienie tale bylo 
naszpikowane mnóstwem frazesów nienowych, spospo- 
litowanych a niekiedy wprost snoniewieranych przez 
orędowników i szermierzy (o snobach nie mówiąc) 
ostatniej czy jednej z dawniejszych rewolucyj — 
jednakże w ustach mówcy te wytarte szkiełka skrzyły 


, Jak zawsze w kinie Swit, wielka atrakcyjna premjera wspa- 


Nadprogram: 


niałego dodatku kolorowego „Święty Mikołaj". 


się roztęczą szlifowanych brylantów. wabiły. czaro- 
wały. olśniewały. Słuchaczom wydawało się niekiedy, 
że słowa te nabierają widomego blasku i barw — byty 
to jednak tyjko błyski. sypiące się z oczu agitatora. 
przejętego szczerym. płomiennym entuzjazmem. nie- 
wiadomo tylko czy dla idei. którą głosił czy też dla 
nłusnej sztuki krasomówczej. 

Mówił, że w Trkneku sformowała się czerwona 
tota polska. dla walki pod hasłem za wolność waszą 
i naszą“. Bedzie walczyła w imię Polski i rewolucji 
rosyjskiej. glównym jej wrogiem jest wszelki impar- 
jalizm. przedewszystkiem niemiecki. 

Na Hohenzollermów. wrogów Polski i polskiego 
„ludu prseującego! — ten okrzyk kilkakrotnie roztrą- 
eil się o powałę buraku, budząc żywe echo (coprawda 
jekliwe) nawet w sercach dwóch starych. zeprzałych 
już w austrjaekiej lojalności wachmistrzów *%nndar- 
movji. wziotych niegdyś w Przemyślu do niewoli. 

— Na maciejówkąch z amarantowym lampasem 
orzełki srobme nosimy. przepasane wstążką czerwoną. 
Mundur mamy polski i polską komendę. Oprócz pierw- 
szego komunistycznego pułku mazowieckiego w Mo- 
skwie, jesteśmy dziś jedyna siłą zbrojną polską. Le- 
zjonistów rozlwojono i osadzone w karnych obozach 
ne Węyrzech. Bryygade druga rozbito doszczętnie. 
a jej rozproszeńcy zaczynaja się skupiać pod czerwo- 
nym sztandarom. Dowhór Maśnieki, kontrrewolue jo- 
nista. Niemcom sie poddai. Omski legjon polski kapi- 
twiował przed karabinami czerwonej gwardji. Towa- 
vzvszo! świete hasła wolności. głoszone przez holsze- 
wieka rewolucję — hasła tak dracie Polakowi — na- 
kazują nam stawić się w szeregach polskiej formacji. 
która ramię w ramie z formacjami wesierskiemi. ro- 
zęjskiemi. niemieckiemt pójdzie walrzyć w imie 
dobra. szeześcią i braterstwa wolnych ludów... 

Tu dumnie wyrzucil w góre piekne czoło, wokół 
któregn rozśwnałv się długie. jasne właśc. tworzące 
jakbv nimh świetłany -— niby kras ognistreh promieni. 
iryskaiacych naglą fosforescencją z głowy niemal 
natchnionego oratora. Efekt był dohrze przygotowany 
i wykonany, skoro podziałał nawet na najbardziej 


|dać nie wstecz, lecz naprzód. Jakkolwiek by- 
ło dotąd. chcemy nadal,w kierunku tych my-| 
i 


chłodną. czy ospałą część audytorjum. Tu i ówdzie 
rozległy się oklaski — prawda. że dość niepewne, 
jakby nieśmiałe i przytłumione spojrzeniami innych, 
nie tak zapalonych uczestników ..meotingn", Spojrzeń 
tych krążyło wiele w powietrzu przez cały czas przej 
mówienia. wzrokiem przesyłano sobie wrażenia. odnie- 
sione z zasłyszanych słów, ostrzegano się, zachęcano, 
karcono i wypytywano o wzajemne sądy: hvły spoj- 
rzenia. które nastepowały po sobie w takiej konse- 
kwoencji. jak hasło i odzew na placówce: bylv spoj- 
rzenia. pełne kpiącej pobłażliwości lub sprzeciwu: 
były i trwożne spojrzenia. prtające. niepewne. jakby 
mówiace: „wierzyć czy nie wierzyć?* — „pójść czy 
nie pójść?“ 

Gdy Loski nas zapewniał. że jedyna w całrm 
swiecie polską siła zbrojną są formujące się oddziaiw 
komunistyczne. poczułem na swojej twarzy wzrok 
Janka. Odrwróciłem sie — i zrozumialem odraza, ca 
mi chciał powiedzieć. Znaczyło to mniejwiecej: „My 
już coś o tem wiemy!“ 

W tejże chwili podniósł sie z miejsca Gilowski, 
jakby cheiał replikiwać mówcy. Wpiliśmv w niego 
obaj źrenice. cała sią woli chcąc zmusić go da ohej- 
rzenia się poza siehie. Baliśmy się. że się wyrwie 
z jakemś słowem niebacznem. że wyrada naszą tā- 
jemnire, 

Ale Gilowski był człowickien poważnym i roz- 
ważnym i umiał sie liczyć z każdem słowem. Ani slów- 
kiem nie wspomniał o formacjach polskich we Francji. 


natomiast zgłupia frant zaczął wypytywać — niby 
informacji zasięsając — 0 stosunek bolszewików do 
Polski: 

— Powiedzcie nam, panie... 

— Towarzyszu: — poprawił Łoski. 


— Dobrze. wiec panie towarzyszu, badźcie łaska- 
wi nam powiedzieć. eo sadzicie o pokoju brzeskim. 
— Pokój ten jest pierwszem uznaniem władzy 
s sieckiej — odrzekł Łoski. zbierając się na dłuższu 
ndpowiedź. 
— Przez Nioemev i Austrie? 
Ciąg dalszy nastąpi) 


Be. 7 


——A 


Hiobieta, 


* Ai ; 
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Zdobycze kobiet w 


Od długiego szeregu lat istnieje w Anglji 
towarzystwo naukowe, którego zadaniem jest 
nietylko śledzenie postępów wiedzy, alę pa- 
nadto, i to w głównej mierze, popularyzacja | 
nauki współczesnej wśród szerokiej publiczno- 
ści. Jest to tak zw. „Britisch Asociatiem tor 
the adwancemant of science" (Brytyjskie To-| 
warzystwo Rozwoju Nauk), którego ostatni 
kongres odbył się niedawno w mieście Lei- 
cester, Na reforentach. którzy w czasie kon- 
gresu wygłaszają referaty naukowe. ciąży olo- 
wiązek dobierania wyrażeń łatwo zrozumia- 
łych, by referaty te. drnkowane w tysiącach 
egzemplarzy mogły być dostępne dla każdego 
laika, interssującesgo się specjalnie jakas gale | 
zią wiedzy. ; 

Tradycją tego zasłużoncza towarzystw: — 
a wiadomo. żę w Auglji każda instytucja ma 
swą troskliwie strzeżona tradyejr — bylo nie 
dopuszczanie przez Jugi czas kobiet do gro-, 
na członków, a tem bardziej niedopuszczani» į 
ich do wygłaszania referatów, (dv wreszcie 


te mury ochronne padły pod naciskiem ze | 
strony kobiet. które otrzymały już prawo 
wstępu na katedry. — przez dłuższy okres 


broniły się jeszcze oddzialy: botaniczny. i zoa 
logiczny. Dw sekcja botaniczna ma najwi 
kszą ilość czynnych i wybitnych członków — 
kobiet. Z pomiędzy 30 wybitnych kobiet. któ 
re biorą udział w tegorocznej konferencji sie 
dem zajmuje sie właśnie botaniką. Jedva 

nich wygłosiła interesujący odczyt z zakrosn 
wiedzy o reślinach. Jej koleżanki wyzłosił; 
też szerez poważnych referatów 6 antropo 


lorji i geogradji. zoolocji. ekomomji, o wYclio 
wanit i o nsvcholnzji 
Wielkie zaioteresowz=ni w zlmidził niezi? 


prze prowa- 


A, G. Garrod, która 


orze { armel, redzie powstał 


Dorothy 
dzała badania nx ; 
ongiś macierzysty Qom Karmelitanck. Krze-; 
mienie, końce dzid, wędki, odnalezione tam | 
przez tę badaczkę, pozwalają przypuszczać, że 
w Palestynie żyła przed 8 — 9 tysiącami lat 
rasa, która oł denie wymaria doszczętnie, rasa 
negroidalgż s etudiante”. 

Kobiety — uczone zdobywają sobie w An- 
glji coraz wiecej uznania. Niedawno. prawie 
równocześnie z przyznaniem  króćłowej Mary 
1onorowego dyplomu doktora muzyki przez 
angielskie College of Music, przyznał uniwer- 
sytet w Manchestrze honorowe dostoraty dwu 
kobietom: Sarze Bursiall. dawniejszej kierow- 
niczce jednej ze szkół dla dziewcząt, która 


Bohaterski czyn młodei dziewczyny | 
nagrodzony przez Fundacię Carnegie go 


Fumdacja Carnegjego przyznała nagrodę 


w postaci złotego zegarka oraz sumy 1500 Znów e > A. a 
: z J ; Sa se; MOŚCI 1 pozytztem; 

zwedce, Gunhiłd Leimer, za jej } M ; 3 í b 

a amade S ? k to wszystko i stwarza się z mieszkania praw-! è Gie, : 

Įtery adresu kobiety, wnętrzo zaś listu zawie- 


nohaterski czyn uratowania swego rodzeństwa 
s płomieni. i | 

Gunhilda, która liczy zaledwie 15 lat, znaj 
dowała sie wraz z pięciorgiem rodzeństwa na 
zórnem piętrze domu, gdy wybuchł pożar. M | 
tracąc przytomności. ułatwiia cna uoco e 
wIzieciom przez okno. podtrzymując je MoŻ-| 
fiwie nisko ziemi, by mogły bezpiecznie zesko- 
czyć. Jedna z siostrzyczek nie chciała zeko: 
czyć i Gumhilda, otoczona już płomieniami, | 
pomogła jej zsumąć sią na linie 7 prześciwa-| 
‘a. Gdy przyszła kolej na Gunhiidę, była ona, 
już tak poparzona i oślepiona 'tyraora, iż upa-| 
dła i złamała dwa Żebra, stając sie kaleką na, 
życie całe. Otrzymana suma nmożliwi jej obec- 


nie kurację i naukę jakiegoś rzemiosła. | 


Niemcy chcą jeść „niemieckie“ potrawy |lcży od dobroci kuchenki. 


l 
Kierownictwo akeii „pomocy zimowej“ | 
ogłasza odezwę, wzywającą kobiety niemiec- 
kie do nadsyłania recept kuchennych, zawie | 
rających przepisy przyrządzania tanich i aa 
powiadających smakowi niemieckiemu potraw] 
ludowych. Recepty te poddane zostaną selek-| 
cji | następnie wydane w formie narodowej, 


ks'ążki kucharskiej. Odezwa kończy się sło-| 
wami: „Na naszych ziemiach niemięckien po- 


AJ 


siadamy takie same wspaniałe potrawz, 
w Paryżu. Londynie, Wiedniu i adzirindzici 


Í 


mana w dobrym stanie, jest prawie że oszczęd: 


„GŁOS NARODU“ z dnia 4-go grudnia 1933 


i peie. 
dziedzinie wiedzy. 


zasiada obecnie w „Urzędzie kolonjalnym”, ja- 
Xo członkini komitetu wychowania. oraz Eileen 
Puwer, profesorowi historji gospodarczej W 
londyńskiej Schaol of Economics. 
Jednocześnie otrzymala honorowy dyplom 
dr. Harriet Chick, która jest specjalistka o! 
djetyki i harda specjalnie wpływ odżywiania 
na chorobę gneielską. Uniwersytet w Waiji 
przyznał podobne odznaczenie znanej bota- 
miczce Emilii Dix. Uniwersytet w Sheflieką 
znown przyznał konorowy doktorat pani Mel- 
laoky, w nznaniu iej zaslug na polu denty- 


ROWIE 


podobnych sukcesach kabiet na poln nz- 
ukowem donoszu również z Francji i ze Sta- 
nów Zjednoczonych. Ostatnio miesięcznik Del- 
gij-ki „Le Feminisme Chretien* podnosi za- 
sługi Polski, dr, Alicji Dorabialskiej twierdząc. 


że jej odkrycie. iż atom ad może sie dzielić 
i zamienić na energię. przynieść może nauko-! 


wemn świafu nieobliczalne zdohynzo, 

W roku ub. pewna młoda Francugka, pan- 
na Germaine Gourden, przysłużyła sie ludzko- 
ści wynalazkiem mnieiszej wagi, ało dającym 
natychmiastowe korzyści. o dużej zwłaszcza 
doniosłości dia krajów nawicdzanych plaga 
moskitiów wyralazkiem tym jest przyrząd 
niszczący na godzinę miljon tych dokucztiwych 
owadów. które. jak wiadomo. +q  troznosicie= 


lami aroźnej Ala krajów tropikainych żółlt=j 
icher Przyrznd p. Fonrdon z wyglądu nader 


sty, sklada sio z lampy. zaopautrzanej w yw 


ożny reflektor. który * oncentruje światło 
w otworze cerlindra. Znocone Światłem owady, 
wciaranc przez asniratora. wpadają do worka. 
IE Gonrdon talontownną młoda osóbka. od 


piąciu lat jest pomnenicą w lahoratorjam swe- 


mo ojca, złe wwnalszcy j spocjalisty w dzie 


6 studjów nad promiesjami nitra-liolotn. 
wemi ij zastosowania ich w przemyśle. 

P. Gourdon, bawiącej w r. 1931 w Pro- 
wancji. komary uniemożliwiły pobyt w tym 
pięknym kraju. Przysięgła im zemstę i wy- 
myśliła ów aparat. Nie jest to podobno zwy- 


kła, z zastosowaniem Światła lampka na = 


dy, lecz efekt osiagany jest zą pomocą. drga- 
nia promieni 
Wynalazek młodej uczonej znałazj zasto- 
sowanie nietylko w Prowancji. Z Grecji, Italji, 
Stanów Zjednoczonych, Ameryki 


wienia. 


ultra fioletowych wysyłanych | 
w atmosfere. i | i 


Półnoene jj 
i Ameryki Południowni nadeszły liczne zamó-|, 


Ostatnie sygnały z królestwa Mody. 


W październikowym biuletynie z frontų 


imodnych nowości kobiecych, podaliśmy opisy 


najmodniejszych toalet i sukien, oraz pla- 


szczów, futer i kapeluszy, wobec tego, dziś 
omówimy inne, a przytem bardziej praktycz- 


niejsza części garderoby niewieściej. W tym 
wypadku mamy na myśli 


szlafroki i suknie domowe, 


Nieodzowną częścią gzrderohy pań, która 


powinua mieć styl wybitnie indywidualny, jest 
jt. zw. szlafrok. Nie jest on bowiem przezna- 
czony do wywołania efektu. jak toaleta wizy- 
towa. czy wicezorowa. lecz musi być dostogo- 
|wany do skromnych ram wnetrza domowego. 
W porze zimowej w grę wchodzi jedynie szląf 
rok miękki i ciepły, zrobiony z materjułów 
w żywych kolorach. Moda przynosi w tym se 
zonie sporo wesołych j ładnych odcieni, przy- 
czem, na pierwsze miejsce wybijają się kolary: 
czerwony. niebieski, liljowy i zielony. 

Za dawnych czasów szlafrok nie ulcsał zu- 
peimie wahaniom mody. Dzis jednak panie. 
| dhajace o modny wygląd. muszą Śledzić zmia- 
jv i w tei dziedzinie, uibowiem ponad „kla- 
syezny* szlafrok wybija się raczej typ „ro- 
[le dinterieur". Chodzi zaś o to, aby pani do- 
|mu mogła taką suknię włożyć nawet wtedy. 
gdy spodziewa się wizyty grona najbliższych 
przyjaciół Obecnie więć każda niemal z pań 
[posiada bodaj jedną z takich sukien. które 
, zresztą są niekosztowne i nie nańdwyreża ją 
dzisiejszych. ograniczonreh bardzo budżetów. 

Z owe naiotmowieńnioiszo sn na 
ton esl: flanele i aksamity Wreszcie zaznaczyć 
zazranicą Anem powodzeniem cir- 
raczej sukien do- 
roz=zerzonemi 


1: 
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należy. 
[sza się fueony szialroków. a 
|mowych. z rckawami mocna 

| koło przezubm reki. Rodzaj „kazaka“ z 


liolinka 


|lorsieg ilo szvi 
przodzie rzędom drobnych susików i Przewią- 
zeny sZEeTOLĄ szarfa kolorze, kontrastują- 
eym z całościa (pomarańczowa «ln =nkni tzar- 
nej. bławatowa alba wiśniowa do sukni bron 
zowejj. Rękawy podszyte sa również materja. 
2 ktćrej zrobicna jest szarłą. 


| Suknia dla osćh nracujacych. 

W dzisiejszych ciężkich stosunkach ma- 

jterjalnych i wobec niemożności utrzemywie 

¡nia liczniejszej służby, dużo pań musi zajmo- 

waé się osobiście. perzadkąmi domowemi. Po- 
" 


SsRierki: 
Okrutny kaprys losu. 


W Paryżu zdarzył się w tych dniach nie- 


zd |zwykły wprost wypadek. Oto wskutek uderze 


w stosownej chwili spieniężone i w ten spo- 
sób osiągniętoby *jakąś przynajmniej korzyść. 


strowane, różne części garderoby, — mogłyby| 
cćż z tego — chowa sięj 


dziwą rupieciarnię! | 

Byloby zatem z pożytkiem i dla domui 
i dla wszystkich potrzebujących. jeśliby pani 
od czasu do czasu przeprowadzała gruntowna | 
redukcję rupieci i niepotrzebnych rzeczy. Coj 
się da — spieniężyć. ce znów przedstawia: 
pewną wartość kulturalną -— zddąć do szpi- 
tali, posłać do Zakladn C-.. dla dzieci kate 
nych w Witkowicach pod Krakowem i dla 
dzieei gruzłiczech — Nosal w Zakopacem. — 
I porządek w domu i jednocześnie dobry nezy| 
nek nowiuien skłonić pania domu do wypo-| 
wiedzenia walki rupieciarniom. | 


le gazu zużywa kuchenka? 
Oszezedne gotowanie na gazie wysoce za- 


Dobrze skonstruowana kuchenka i utrzy-j 


niejsza, niź dobra „angielka '. | 

Teoretycznie, na zagotowanie litra wody 
o temperaturze 15 stopni Celsiusza, zużywa 
się 30 Iirów oazu. 

W praktyce potrzeba skolo 90 litrów, teji 
jcduak ności nie powinno się przekroczyć.| 
Wiqksze zużycie gazu świadczy o tem, że ma-l 
szynka jest mało wartościowa, lub że palnik 
Już jest zniszczony; także i nieumiejętne ob., 
chodzenie się » knehenką może być przyczyną. 
nadmiernego znżycia gazu. — Niema celu tak 


nej osoby prawdziwą Ta-| 


nia samochodu ciężarowego rozbiłą się skrzyn- 
ka pocztowa. zawicszona na jednym z domów 
w Quartier Latin (dzielnica łacińska), Wysy- 


|Inne — zbyteczne książki, stare pisma ilu-| Pala się cala zawartość skrzynki, a przytem 


z jakiejś szezeliny, utworzonej przez zagięcie 
blachy. wypadł pożółkiy Mist. wrzucony tam 
w roku 1903,, w 

Na kopercie widniały przybladłe mocno 1t- 


rało tylko jedno zdanie: 

„Jeżeli możesz mi wybaczyć, przyjdź ju- 
tro, we środę o godzinie 8 wieczorem pod Sor- 
HONRA. 

Charles”. 

Dezywišċico, nie przyszła, 

Może, nie zobaczyli się już vigdy. Może 
ona czekała na ten list., wybiegała na scho- 


„dy na odełos kroków listonosza. wpadała pel- 


na niepokoju do domu z zapytaniem: „czy był 
mnie Hst? — a wreszcie zrezyguowała... 
Może zaś on, po bezowocnem wyczekiwa- 
nm przed wyniosływ gmachem Sorbony, wal- 
czył z sobą długo. czy nie napisać powtórnie, 
ale urażony tem, że nie zdobyła cię na prze- 
baczenie, zrezygnował... 

A może teraz, po 30-latach, ci dojrzali już 


Ula 


| 


Nr 357 


trzebna jest na ten cal naturalnie suknia, któ- 
ra nie byłaby zbyt wrażliwa na kurz i njen 
niknione w tych warunkach popląmienie. Po. 
wina więc być zrobiona z flaneli lab jakiegoś 
innego materjału, dającego się dobrze prać, a 
przytem skrojona w eposób jak najprostszy 
W sukni takiej, najbardziej nawet zapracowa. 
na pani, zawsze wyglądać będzie szykownie i 
czysto, a przytem nie zaskoczy jej w niemiły 
sposób niespodziewana wizyta Kogoś z przy- 
jaciół mb znajomych. 


Berety z futer. 


Ostatnią nowością zimowej mody są bere- 
ty futrzane. Naturalnie, na ten cel mogą byś 
użyte jedynie zupełnie krótkowłose i podarie 
skńrv. gdvż kapelusz z kożidewa innesa futra, 
byłby zarówno ciężki, jak I niezgrabny, Nia 
ulega też kwestji, że do ułożenia, takiego be- 
retu wymagana jest ręka. bardzo zdolnej i wy 
kwalifikowanej modniarki. I jeszcze jedno za» 
znaczyć należy. że przez dodanie fo takiej fi- 
trzanej czapeczki, harmonizującego z nią koł: 
nierza, — otrzymamy iadną i zupełnie nieba- 
nalna całość, 

Dlugie kazaki.. 

Jednym z najaktualniejszych tematów w 
dziedzinie obecnej mody eą długie kazaki, nie 
noszone Od szeregu lat. Fierwszorzedne firmy 
mają w swoich kolekcjach kazaki zarówno eo- 
dzienne, jak i odpowiednie do sukien wizy- 


towych, a nawet wieczorowych. Na kazak co- 
dzienny używa się materjałów w prążki, w 


żywych kolorach, podczas gdy spódnicą jest 
ciemna i jednokolorową. ale oczywiście bar- 
monizująca w tonie. Materjal z którewo zro- 
"biona jest spódnica. powtarza się na kazakw 


sws- 


przy- | J*ko obramowanie kałniorza i tekarwów, oras 
nrzęhrane jes na | HStwa przy zapięciu, 


Branzolety skórzane. 

Do wełnianych sukien į kostjumów spor- 
towych bardzo są noszone w tym roku bran- 
zolety skórzane. nałożone na niewidoczną 2 
wierzchu obrączkę stalową, nadającą im ko- 
nieczną sztywność. Branzolety takje robione 
sq ze skóry krokodyłowei. Inb innej uładkiej 
z ciemniejszem obramowaniem. Nowa ta I Ory- 
ginałna moda otwiera pole artystycznym poa- 
nyslom, 


e ŚTT M 


Rue”: rerzdmrewicz 


„DLA ZDROWIA”. Pod tym tytułem uka 
| zał się Nr. 1 Miesięcznika, pod rodakcją Dr 
IG. Raciążka, poświęconego racjonalnemu odży 
wianiu, wychowaniu fizycznemu, walce z cho- 
robami społecznemi i znachorstwem, redago- 
wany przez najwybitniejszych bigjenistów i ls- 
karzy-profesorów. Fisany stylem dostępnym 
dla najszerszych warstw inteligencji i czyta- 
jącego ogółu, zamieszcza w każdym numerze 
m. i. „Skrzynkę Pytań i Odpowiedzi', która 
daje wyczerpujące, miarodajne intormacje a 
wszystkich —  najżywiej każdego obchodzą- 
cych kwestjach — bo kwestjąch zdrowia oso- 
bistego i higjeny społecznej. Redakcja czaso- 
pisma mieści się w Warszawię przy w. Żóra- 
wiej 40. 

NR. 12 MIESIĘCZNIKA „MÓJ DOM”, za- 
wiera szereg ciekawych artykułów. iłustrowa- 
nych. Elegancka Panią zainteresuje sprawo- 
zdanie z rewji mody, oraz najnowsze modele 
sukien. Dalej Nr. 12 miesięcznika „Mój Dom“ 
odpowie Pani Domu, jak przyozdobić palma 
mieszkanie, jak szkolić służbę, co dać do czy- 
tania dziecku i młodzieży: Pani Domu rów- 
nież powinna przeczytać artykuł: „Produkty 
żywnościowe jako żródło zdrowia, hib choro- 
by”. Numer ząwiera bogaty dział rail prak- 
tycznych, na które składają się między inne- 
mi zalecenia kosmetyczne Madeleine. WZOTY: 
na. szalik i czapeczk szydełkowe, pullover beż 


starsi ludzie przeczytali tę niezwykłą wiado- rękawów na drutach, oraz menu obiydów. 
mość w sazetach, przypomnieli sobie wszysć- przepisy kuchenne oraz dział rozrywek umy- 
ko i zadrżeli na myśl o tem, jakie to sej 


gi i wypadki nieprzewidziane stanowią o Ca- 


iem niekiedy szczęścin człowieka?... 


Ro istotnie, życia czasami hywa bandzo a | paj skrzydła swym 


bardzo okrntne... 


Sigma. 


Od czwartku, 30 z. m. w kinoteatrze „SZTUKA‘ 


słowych. 


mat | sami M WR a W MA 


lisiem, 
kerzysiai z pecziy lefniczcj! 


——— A A. MM 
Z gospodarstrra domoweżo | -,15:0 otworzyć kurek gazowy, aby płomień 
jwsstawal poza duo garnka; jes: to kezużytecz. 


Precz Z rup eziarn'a domowa! ly: marnowanie gazu. Płomień powinien ogrze- i | 
| Boimsy miłości 


Często dopiero przy przeprowadzce gospo- 8 té tylko dno, nigdy boki naczynia. 
dyni domu spostrzega, że w różnych ZAK | wrecz zna EC CZAD WORA 
markach, szafach i kutrach nagromadziła, sic 
z biegiem czasu moc nmiepotrzebnyen 


Arcyfilm płomiennej miłości I ekstazy, pełen senzacyjnych przygód: 


(Pod pręgierzem) przepiękna upajająca pieśń 
serca i dasz, Olśniewająca pomysłowość i napięcie 


Sport, plaża. zabawy Juksnsowe, fascynująca treść! , 
W rolach głównych: fenomenal- sympatyczny, mło- q wytworny 
na artystka e ynei urody: Rancy Carroll dzienczy i iunacki Gary Grant i rasowy 
H Scenarjusz jest firmowany przez naj- |! j 
John Halliday „Swietniejsze nazwiska literatury V IG ky 8 aum I l ale 6 re y. 
Areydzieło to w triumfalnym pochodzie idzie obecnie przez ekrany świata, bijąc wszędzie re- 
kordy powodzenia! — UWAGA! Dils P.P., Urzędników, Wojskowych i Akademików za oka- 
aniem legitymacii zniżki z VĮ miejsc ua T miejsca z II na fotele. — Sala najlepiej ogrzana. 


ROEE *— PROZĄ 


koszy Humor. Literacka. — Nie raoge przeczytać 
które nie przydawały się na nie i tylko jakieś pani rokopisu. Czemu pani swego utworu nie | 
„tabu (często sentymentalne) chroniło je 54 napisala na maszynie? | 
wydania z domu. Różne przedmioty. zajmu! — Czy pan sądzi, że gdybym umiała pisać, 
jace niepotrzebne miejsce, moglyby zostać na maszynie, zajmowalabym się liieraturą? 
b 
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Józef Warchałowski. Drukarnia „Głosu Narodu” pod zarz, R. Ferka. 


Wydawca za „Głos Narodu" Ske z ogr. odpow. K. Holpkas, Redaktor odpowiedz. Dr 
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